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R O C Z N I K T O R U Ń S K I T  O M 26 R O K  1999

M etryka uczniów Toruńskiego Gimnazjum Akademickiego 1600-1817, 
wyd. Z. H. Nowak, J. Tandecki, cz. 1-2, Toruń 1997-1998, ss. 561.

M etryka  uczniów  to ruńskiego G im nazjum  stanow iła  ju ż  od połowy XIX w. 
w ażne źródło w badan iach  dziejów  życia ku ltu ralnego  T orun ia  i P ru s  
K rólew skich. D zięki analizie wpisów „discipulorum  G ym nasii A cadem ici” 
pow stały  znakom ite  rozpraw y o ku ltu rze  umysłowej m iasta , uw zględniające 
przem iany  kadrow e i in te lek tu a ln e  dokonujące się w m urach toruńskiej uczelni1. 
P róbę  k ry tycznej edycji źródła, do dziś zachowanego w zbiorach K siążnicy 
M iejskiej w T orun iu , po d ją ł jeszcze p rzed  w o jną  S tanisław  T ync. Zam iar ten 
doczekał się jed n a k  realizacji dopiero  dzięki s taran iom  dwóch profesorów  U ni­
w ersy te tu  M iko ła ja  K opernika, m ediew istów  i zarazem  doświadczonych edy­
torów , Z enona H u b e rta  N owaka i Janusza  Tandeckiego.

M etryka  obejm uje  dw a tom y (oryginał to  je d n a  księga, opraw iona w po!. 
X IX  w. i licząca  452 s trony ) zaw ierające kolejno d a ty  wpisów do poszczególnych 
klas G im nazjum  A kadem ickiego w la tach  1600-1717 (t. 1) oraz 1718-1817 (t. 2). 
C ałość o p a trzo n o  indeksam i osób oraz nazw geograficznych, przygotow anym i 
przez M. K u ca  i A. Zygadłę. R ejes tr prow adzony przez rektorów  G im nazjum  
przez p onad  dw a s tu lec ia  odzw ierciedla  zm iany, jak ie  następow ały  w tym  cza­
sie przy  w ykonyw aniu obow iązku nałożonego przez ordynację  szkolną 1600 r. 
o zapisach  uczniów . W pisy zaw iera ją  różne dane szczegółowe w zależności 
od  sch em atu  p rzy ję tego  przez danego rek to ra . I tak  np. rek to r K onrad  Ba- 
yer, k tó ry  zapoczątkow ał to ruńsk ie  „A lbum  stud iosorum ” , odnotow yw ał jedyn ie  
im io n a  i nazw iska uczniów  w kolejnych klasach. O rdynacja  szkolna, w skazując 
n a  konieczność dokonan ia  w pisów, nie precyzow ała jednak , jak ie  dane pow inny 
znaleźć się w M etryce oprócz danych personalnych. N iektórzy rektorzy, ja k
E. Kónig, P. Jaen ichen  czy J. O eder ograniczali się do odno tow ania  p o d s ta ­
wowych in fo rm acji, inni ja k  P. Z im m erm ann i J. W ende rozszerzali zapis o 
pochodzenie  społeczne i te ry to ria ln e . N a jbardziej gorliwi dodaw ali inform acje o 
w ieku ucznia, a  także  wcześniej ukończonych szkołach. N astępca  K onrada  Baye- 
ra  n a  stanow isku  rek to ra , M aciej Nizołius, zadbał np. o uzupełn ienie „A lbum  
s tu d io so ru m ” o in form acje  n a  te m a t pochodzen ia  te ry to rialnego  i społecznego

^ o r .  S. T ync , D zieje  G im nazjum  Toruńskiego , t. 1, T o ruń  1928, t. 2, T o ruń  1949, 
a  zw łaszcza m onografia  p ió ra  S. Sałm onow icza, Toruńskie G im nazjum  Akadem ickie  w 
łatach 1681-1817. S tu d iu m  z dziejów  nauki i ośw iaty, P oznań  1973.
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wychowanków. W ydawcy, s ta ra ją c  się zachować ja k  najw iększą w ierność wo­
bec ź ródła , pozostaw ili charak terystyczne  odrębności w układzie zapisów . W  
jednym  tylko przypadku  Z. H. Nowak i J. Tandecki „udoskonalili” źródło. Ze 
w zględu n a  odm ienne zasady num eracji, jak im i posługiw ali się rek to rzy  g im na­
zjum , o ryginał u tru d n ia  obliczenia i zestaw ienia s ta ty styczne  uczniów  d la  po­
szczególnych klas, la t czy okresów. W ydaje  się, że jed n o lita , ciąg ła  num erac ja  
w prow adzona przez wydawców obok zapisów oryginalnych rzeczywiście czyni 
M etrykę, zgodnie z zam iarem  edytorskim , bardziej p rze jrzystą . Szkoda, iż obok 
n a  m arginesie  nie w prow adzono też uzupełn iającej, jedno lite j d a tac ji rocznej, 
gdyż ta  s tosow ana przez rektorów  nie zawsze byw a czytelna. O prócz wpisów 
uczniów  M etryka zaw iera cenne dane na  tem a t obejm ow ania obow iązków  przez 
kolejnych rektorów  (inform acje o pochodzeniu, dzienna d a ta  ob jęcia  u rzędu). 
S poradyczn ie  odnotow yw ano też najis to tn ie jsze  w ydarzen ia  z życia szkoły czy 
m iasta . Inne w zm ianki, o wojnie, zarazie, m a ją  ch arak ter lakoniczny.

O znaczeniu toruńskiego G im nazjum  Akadem ickiego jako  in s ty tu c ji życia 
ośw iatow ego i ku ltu ralnego  nie tylko m iasta, ale i całego regionu św iadczyć 
m oże ju ż  sam a  im p o n u jąca  liczba 11 tysięcy wpisów n a  p rzestrzen i 200 la t. 
Szkoła to ruńska  dz ia ła jąca  od 1568 r. jako  gim nazjum  hum anistyczne by ła  
trzec ią  w P rusach  K rólewskich p laców ką tego typu. W cześniej działały  już  
g im nazja  w E lblągu (od 1538 r.) i w G dańsku (od 1558 r.). Dzięki re­
form om  przeprow adzonym  przez b u rm istrza  H enryka S trobanda , a  wzorow a­
nym  n a  myśli pedagogicznej J a n a  S tu rm a, szkoła rozpoczęła w drażanie  nowego 
program u, m a jąc  dośw iadczoną kadrę profesorską. G im nazjum  zyskało s ta ­
tu s  akadem icki, p rzyc iągając  coraz liczniejszą rzeszę kandydatów . W  okresie 
re k to ra tu  K on rad a  B ayera liczba wychowanków ogółem we w szystkich 11 k la­
sach p rzek racza ła  300 osób. M niejszą obsadę klas s tarszych  m ożna tłum aczyć 
p ra k ty k ą  edukacy jną, u trw a lo n ą  na  p oczą tku  X V II w., a m ianow icie p rzeno­
szeniem  się s tarszych  uczniów z m ia s ta  do m iasta. W  ten  sposób p ow stała  
ciekaw a i zróżnicow ana społecznie g rupa  tzw . w agantów 2. N ieste ty  bez bad ań  
kom paratystycznych  g rupę  tę  tru d n o  p oddać  szczegółowej analizie. Z m ien ia jąca  
się frekw encja odzw ierciedla wzloty i upadki toruńskiego G im nazjum , ukazując  
rów nocześnie siłę oddziaływ ania  placówki nie tylko na  n a jb liższą  okolicę czy 
sąsiednie  K ujawy, ale także n a  tereny niem ieckie i węgierskie (już w okre­
sie re k to ra tu  B ayera około 30% stanow ili uczniowie napływ ow i). Do T o ru n ia  
przybyw ała  m łodzież z Korony, Rusi, Inflant, M archii, Śląska, M iśni, Saksonii, 
W ęgier. W  dotychczasow ych badaniach  w yczerpujących s tud iów  doczekały się 
jedyn ie  to ruńsk ie  peregrynacje  młodzieży z krajów  K orony św. S te fan a  oraz 
e lb lążan3 . M ożna żywić nadzieję, że prezentow ana edycja  pobudzi do d a l­

2S. T ync , D zte jt G im nazjum  Toruńskiego, t . 2, s. 22-24.
S. Salm onow icz, Toruńskie G im nazjum  A kadem ickie a ziem ie  K orony W ęgierskiej 

w X V I I  i X V I I I  wieku., [w:] Księga, pamiąifco-wa ĄOO-lecia, Toruńskiego G im nazjum ,
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szych poszukiw ań, rozszerzając  geograficzny zasięg toruńsk ich  kon tak tów  edu­
kacyjnych. T oruńsk ie  G im nazjum , posiada jące  od 1594 r. s ta tu s  g im nazjum  
akadem ickiego, stanow iło  ważne m iejsce na  drodze w ykształcenia i kariery d la  
m łodzieży p ro tes tan ck ie j, ale także i katolickiej. Tu kształciły  się cale pokole­
n ia  to ruńsk ich  m ieszczan -  Eskenowie, W achschlagerowie, ale także kujaw skiej 
szlach ty  -  B iesiekierskich, D ąm bskich, Sokołowskich. N otabene także jezuic­
kie kolegium  w T orun iu , będące konkurencją  wobec G im nazjum , przyjm ow ało 
m łodzież lu te ra ń sk ą  i kato licką4. N a począ tku  XIX w. G im nazjum  to ruńsk ie  
s ta ło  się p raw dziw ą kuźn ią  kadr d la  adm in istracji pruskiej. Rów nocześnie jed ­
nak  w je j m urach  k szta łc ili się przyszli działacze polskiego ruchu patrio tycznego  
-  M ierżyńscy, B iesiekierscy, Dąm bscy. W  1813 r. do M etryki zapisano A polina­
rego D ąm bskiego z Kaczkowa, syna  kaszte lana inowrocławskiego. K ilkadziesiąt 
la t  później zasłynie  on jak o  pow staniec lis topadow y oraz aktyw ny uczestnik 
W iosny Ludów  na  Pom orzu . W ydaje  się, że w pisujący dane Dąm bskiego rek to r 
pom ylił jed n a k  d a tę  u rodzin  (23 V II 1802 r. -  wpis w M etryce). W  rzeczywi­
stości bow iem  A po linary  p rzyszedł n a  św iat trzy  la ta  wcześniej (15 V II 1799 r .)5.

U dostępn ien ie  „M etryk i uczniów Toruńskiego G im nazjum  Akadem ickiego” 
szerokiem u gronu badaczy  o tw iera  nowe perspek tyw y szczegółowej a n a ­
lizy zw iązków  T o ru n ia  ze środow iskam i m ieszczańskim i i szłacheckim i P rus 
K rólew skich, K orony, ja k  rów nież tery to riów  niem ieckich. Znaczenie pierw ­
szych kon tak tów  edukacyjnych w rozw oju w spółpracy ku ltu ralne j oraz związków 
m iędzy k ad rą  profesorską a  wychowankam i stanow i wciąż ważny problem  ba­
dawczy. W spom nieć  m ożna  tu  także o konieczności bad ań  nad  system em  sty ­
pend ia lnym  i jego  m iejscem  w kszta łtow aniu  się więzi klien tarnych, a w szer­
szym  w ym iarze jego  wpływ em  n a  św iadom ą politykę k szta łcen ia  e lit. Ciekawych 
insp irac ji d o s ta rcza  p ra ca  W . O sipow a pośw ięcona m .in. stud iom  m łodzieży 
rosyjskiej w niem ieckich un iw ersy tetach  w 2. połowie X V III s tu lecia6. A u­
to r  p o d k reś la  szczególną rolę tych  niem ieckich uczelni, k tó re  przyjm ow ały Ro­
sjan  dzięki p ro tekc ji m iejscow ych profesorów , związanych badaw czo z A kadem ią 
N auk  w P e te rsb u rg u . W sparcie  s typend ialne  oraz s ta ła  opieka i kon tro la  nau ­
kowa przyniosły  korzystne rezu lta ty . M arburg , G etynga, S trasbu rg  s ta ły  się nie

A kadem ickiego , t. 1, pod  red. Z. Zdrójkowskiego, Toruń 1972, s. 167-205; M. Pawlak, 
M łodzież elbląska w T oruńskim  G im nazjum  A kadem ickim  w X V I I -X V I I I  wieku, ibid., 
s. 207-224.

4Por. L. Grzebień SJ, D zieje  kulturalne je zu itó w  toruńskich (1596-1996), [w:] Je ­
zu ic i w T orun iu  1596-1996, p od  red. K. M aliszewskiego i W. Rozynkowskiego, Toruń 
1997, s. 67.

5S. R oszak, A polinary P aniałeon D ąm bski, [w:] Inowrocławski Słow nik Biogra­
ficzny , z. 2, Inowrocław 1994, s. 19.

6W . Osipow, P ietierburgskaja  A kadem ija  N auk i russko-n iem ieck ije  sw iazi w po­
śledniej tr ie ti X V I I I  wieka, Sankt Pietierburg 1995, s. 92-136.
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ty le  jednym i z wielu uczelni odw iedzanych przez rzeszę s tuden tów  ze W schodu, 
ile w ażnym i ośrodkam i k szta łcen ia  rosyjskiej e lity  naukowej.

T oruńskie  G im nazjum  d la  wielu uczniów stanow iło jedyn ie  e ta p  w edukacji. 
N iektórzy  opuszczali m ury  G im nazjum , by szukać szczęścia w innych szkołach 
(w aganci). S tąd  rysuje się kolejny p o stu la t zb ad an ia  kierunków  edukacyjnych 
p eregrynacji m łodych to run ian  czy też uczniów  zw iązanych jedyn ie  okresowo z 
to ruńsk im  G im nazjum 7. M etryka d ostarcza  szczegółowych danych personalnych  
um ożliw iających identyfikację uczniów rejestrow anych także  w w ykazach innych 
uczelni. N a  gruncie polskim  kilkakrotn ie podejm ow ano już  n a  podstaw ie  m e try k  
w pisów próby analizy podróży edukacyjnych w epoce now ożytnej8 . M ożna więc 
żywić nadzieję , iż obecna  k ry tyczna  edycja „A lbum  s tud ioso rum ” G im nazjum  
A kadem ickiego w T orun iu  zaowocuje w krótce nowym i s tu d iam i kom para ty stycz- 
nym i.

Stanisław Roszak

7Próbę takiej analizy podjął wydawca M etryki Z. H. Nowak, który opracował wykaz 
toruńskich stypendystów  profesora W ilhelm a Haltenhoffa, por. Z. H. Nowak, Stipen- 
d ia ti H altenhoffiani. W ykaz studentów  toruńskich  -  s typendystów  W ilhelm a H alten­
hoffa w L ip sku  1600-1716 , [w:] M iędzy wielką polityką a szlacheckim  partykularzem . 
S tud ia  z  dziejów  now ożytnej Polski i Europy, ku czci proj. Jacka Staszewskiego, Toruń  
1993, s. 125-138. O statnio także S. Hoyer, D er Zugug von S tuden ten  aus P olen  an die 
U niversitä t Leipzig im  X V I I I  Jh ., [w:] P olska-Sakson ia  w czasach un ii (1 697-1763). 
Próba nowego spojrzenia , pod  red. K. Bartkiewicza, Zielona Góra 1998, s. 53-64.

8M. Pawlak, S tudia  uniw ersyteckie m łodzieży z  P rus Królew skich w X V I -  
X V I I I  w ieku, Toruń 1988, D. Żołądź-Slrzelczyk, Peregrinatio academica. S tudia  
m łodzieży polskiej z  K orony i L itw y na akademiach  i uniwersytetach niem ieckich  w 
X V I  i p ierw szej połowie X V I I  wieku, Poznań 1996.
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